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Przez 


Zdarza się częstokroć, że zmienny 
los, kapryśnie niweczący najheroicz- 
niejsze woli pechowców, 
wybrańców swoich obdarza z rożrzu- 


wysiłki 


tną szczodrobliwością, snuje im oko- 
ło głowy aureolę powszechnego po- 
dziwu, a pod stopy sypie kwiatów— 
kwiatów bez liku... 

Takiem właśnie um łowanem dzie- 
ckiem po królewsku hojnej fortuny 
jest Lily Damita, szczególnie lubiana 
artystka teatralna, uwielbiana gwiazda 
` fiimowa iczarująca wykonawczyni naj- 
wspanialszych ewolucyj baletowych, 

Jako aktorka posiada porywają 
jącą werwę sceniczną i ujmujące na- 
turalny sposób wypowiadania myśli 
oraz nastrojów, na fiilmie. ujawnia wy- 
marzone warunki! fotogeniczności, a 
w figurach baletowych z czarem nie- 
zrównanym umie wydobywać piękno, 
tkwiące w harmonijnej rytmice ruchu 
i olśniewającej kompozycji kształtów. 

Wprawdz e mógłby ktoś powie- 
dzieć, że łatwo tańczyć efektownie, 
gdy się ma klasyczny kształt niewie- 


TEATR i FILM 


pod redakcją ROMANA DRAGANA 


Rok I. 


los — wybrana. 


ści, Jednak nie można zapominać ró: 
wnież o tem, że najokazalsza postawa 
musi mieć jeszcze elastycznie miękką 
linję profilu, estetycznie działającą przy 
zmianach pozycyjnych ciała, 

Lily Damita w opinji najwytwor- 
niejszych znawców estetyki baletowej 
ma właśnie to intuicyjnie dane, w ce- 
lowym treningu skończenie opancwa- 
ne, poczucie harmonijnie powiązanych 
sytuacyj figuralnych. Jej tańce — to 
nieskazitelnie złożone symionje żywe- 
go piękna ludzkiego ciała — prawe 
dziwe poematy w ruchu trwającego 
rysunku postaciowego. 

Oto widzimy ją obok, złozoną 
w geście, uderzaiąco naśiadującym 
kiel ch kwiatu dumnej orchidei; wypro- 
stowana, zastygła w spokoju, w przy- 
stosowanym kostjumie stoi jak praw- 
dziwa orchidea — gdzieś tam na klom- 
bie ogrodowym wyprężona ku słońcu. 

To jest właśnie taniec orchidej, z 
bolesną i zarazem rozkoszną tęsknotą 
podnoszącej modny kielich, przezna- 


czony do spełnienia na godach życia, 


Obrazki warsz. teatru rewjowego „S:ala* którego występyjw lwowskim „Domu Narodnym* cieszą się wielkiem powodzeniem. 
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Emil Jannings w Hollywood. 


Daia ło kwietnia r. b. odbyła się 
w Warszawie premjera pierwszego ame- 
rykańskiego filmu wielkiego artysty zre- 
alizowanego dla wytw. „Paramount“ 
p. t. „Niepotrzebny człowiek“, 

Życie artystów filmowych w Holly- 
wood napozór beztroskie i wesołe, ma 
jednak dużo momentów, mogących do- 
prowadzić aktora nietylko do utraty 


się do sportu. W atmosferze, panującej 
w Hollywood sport jest potrzebą, jest 
napół pracą i napół przyjemnością, 
trzyma bowiem muskuły i nerwy w pęw- 
nej formie i wywołuje stan zadowolenia. 
Nigdzie praca i idylla nie zbiegają się 
tak blisko, jak w raju filmowym, Emil 
Jannings, jak wiele innych gwiazd, po- 
siada w Hollywood swoją wiłlę, w któ- 


E. Jannigs z żoną przed swoją willą w Hollywoodzie. 


chwilowego spokoju, lecz także do dość 
przyktych objawów chronicznego zde- 
nerwowania. Zdawałoby się, że Emil 
Jannings, ten bodaj najspokojniejszy 
i najmniej ulegający nieprzewidzianym 
wzruszeniom, znajdzie w Hollywood 
wymarzony taj. Jednak po kilku zale- 
dwie tygodniach pobytu w stolicy filmu 
Emil Jannings wzorem swych wszyst- 
kich kolegów zabrał się do pracy, która 
według zdania najwybitniejszych znaw- 
ców życia w Hollywood jest objawem pew- 
nego przemęczenia nerwowego. Wziął 


[UNO PALACE 


rej wraz ze swą żoną przeżywa dni 
sławy, pracy i wypoczynku. Emil Jan- 
nings bardzo szybko przystosował się 
do panującej w Hollywood atmosfery 
i jest on pierwszym  europejczykiem, 
który pctrafił dobrze zrozumieć i ocenić 
tak zwany „Amerykanizm*. Prywatny 
majątek Janningsa, oraz bogactwo środ- 
ków, jakiemi może on rozporządzać 
w Ameryce, pozwoliły mu na urządze- 
nie sobie rozkosznego zakątka, w któ- 
rym czuje się on naprawdę jak w raju. 
Posiada w swojej willi staw, w którym 


Dawno zapowiedziany szlagier „UFY* 


„Ofiara kabaretu Hong-Kong“ 


Bernard Gótzke, Zuzy Vernon | Willy Fritsch. Zniżki ważne od 25/V. 


pływa i wiosłuje. posiada plac tennisowy, 
a nawet trzykilometrow 4 szosę prywatną, 
służącą mu jako trasa do biegu, jazdy 
na rowerze i tak ulubionej przez niego 
„szoferki*. 

Dom Janningsa otwarty jest dla 
wszystkich dobrych i starych przyjaciół 
i jest miejscem stałych randez vous naj- 
bliższych znajomych z Europy. A więc 
spotykają się tam Greta Garbo, Pola 
Negri, Ernest Lubicz, Mauritz Stil- 
ler Conrad Veidt i Lya de Putti. Z Polą 
Negri łączą Janningsa, oprócz starej 
przyjaźni wspomnienia wspólnego triumfu 
w filmie „Madame Dubarry*, w którym 
dzięki Lubiczowi obie dzisiejsze znako- 
mitości przeszły po raz pierwszy cgniową 
próbę. 

Po przybyciu do Hollywood Emil 
Jannings wypożyczył dla swego prywat- 
nego użytku małe auto, niezastąpiony 
środek lokomocji w Ameryce. Ponieważ 
jednak auto w Ameryce jest pewnego 
rodzaju kartą wizytową i określa dokład- 
nie majątek, urodzenie i stanowisko spo- 
łeczne właściciela, żona Janningsa oświad- 
czyła, że nie będzie jeździć takim kleko- 
tem. Nawiasem mówiąc, klekot wyglądał 
tak, jak przeciętnie eleganckie auto, spo- 
tykane na ulicach Berlina, Paryża czy 
Londynu. Pani Jannings uważa, że dla 
podniesienia prestige'u i wzbudzenia sza- 
cunku znajomych i nieznajomych po- 
winna mieć koniecznie eleganckie auto, 
Następnego dnia przed domem Janningsa 
stał nowiuteńki „Lincoln“, oczekując 
swej nowej i kapryśnej pani. 

Emil Jannings oddawał się sportom 
i ulegał wszystkim kaprysom żony prze- 
dewszystkiem dla spokoju. Rola „Niepo- 
trzebnego człowieka”, jaką mu natych- 
miast po przyjeździe do Ameryki „Para- 
mount“ powierzył, tak go przejęła i do- 
prowadziła do tak silnego napięcia ner- 
wów, że chociaż w życiu prywatnem 
chciał mieć trochę wypoczynku, Zazna- 
czyć nałeży, że Emil Jannings przy opra- 
cowywaniu ról przeżywa silną tragedję 
i przestaje być sobą, zamieniając się 
całkowicie w kreowanego przez siebie 
bohatera. To też nic dziwnego, że jego 
kreacja w „Niepotrzebnym człowieku* 
wyciskała łzy z oczu widzów, zaś wiel- 
kiego tragika zmusiła do sześciumiesięcz 
nego wypoczynku zdała od atelier ki- 
nowego. 


Ogłaszajcie w „Ilustrowanym 
Dzienniku Lwowskim*! 
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Fiimowanie przy Księżniczka szelmutka* 
dźwiękach muzyki. Kino APOLLO kc. te komedja W głównej roli Litjana Harvey 


i H. Junkerman 
Cały szereg artystów filmo- 

wych nie może się obyć przy 
zdjęciach bez akompaniamentu 
fortepianu lub skrzypiec, który 
wytwarza w nich konieczny dla 
obrazu nastrój, 
' O roli muzyki przy filmo- 
waniu mówi jedna z artystek 
First Nationalu, Vila Dana co 
następuje: 
|  „Nałeżę do tych artystek 
które przy nakręcaniu filmu 
potrzebują muzyki, Ale jest to 
rzecz czysto indywiduaina, Na- 
przykład w jednym z filmów 
First Nationalu — i ja i kole- 
żanka moja Natalja Kingston 
nie możemy s'ę obejść bez 
tonów skrzypiec, natomiast sza- 
nowny mój kolega Milton Sills 
zatyka sobie uszy i woła: „Za- 
bierzcie sobie ten akompania- 
ment!l* Akompaniament muzy- 
czny potrzebny jest przede- 
wszystkiem do tańca. Sceny ta- 
neczne, oparte na rytmie, wy- 
magają wprowadzenia wyko- 
nawcy w nastrój 'sali balowe- 
lub dancingu, co da się osią- 
gnąć tylko za pomocą bardzoar- 
tystiycznego akompaniamentu“. 


Wizytaufotografa. 


Dor s Kenyon, gwiazda First 
Nationalu, uważa, że fotogra- 
fia gra w życiu współczesnej 
kobiety wielką rolę. Artystka 
daje kobietom w tym wzglę- 
dzie szereg następujących rad: 

„Spędzam codziennie kilka 
godzin przed aparatem kinema- 
lograficzn$m, gdyż jest to mój 
zawód i nauczyłam się, co na- 
leży robić, by fotografja wy- 
padła jaknajkorzystniej, 

Nie dawajcie na policzki zbyt 
wiele różu, gdyż kolor czer- 
wony daje na fotografji czarne 
plamy. 

Kobiety z natury rumiane 
powinny przed sfotografowa- 
niem się użyć nieco więcej pu- 
dru niż zwykle, 

Brunetki winny przed Zja- 
wieniem się u fotogrefa czernić 
jeszcze swe brwi. 

Warg! należy mocno szmin= 
kować gdyż stworzą pożądany 
kontrast do reszty īwarzy. 

Należy również poczernić 
rzęsy. Delikatna i ciemna linja 
w kącie oczu stwarza pozory,- 
że oko jest większe i mocniej 
błyszczy. 


Scena z filmu „Książę czy błazen“ w głównej roli Iwan Petrowicz i Marcela Albani. 
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Donglas Fairbanks w filmie 


CZARNY PIRAT 


Najlepszy film sezonu! Cały kolorowany! 


Kino UGIEGHA 


Kino UCIECHA 


Jednym z najlepszych obrazów 
„Universalu na sezon 1928—29 
będzie „Show Boaı“ (Pijany 
statek) według znanej powieści 
Edny Ferber. Realizatorem tego 
arcydzieła jest genjalny reżyser 
„Chaty Wuja Toma* Har- 
ry A. Pollard, który rozpoczął 
już zdjęcia plenerowe nad brze- 
brzegami rzeki Mississipi, Zdaniem 


Kronika filmowa 


Reżyser Edward Laemle re-- 
lzuje obecnie film p. t „Męż- 


czyzna, kobieta i żona“ we« 
dług powieści Charles A. Logu- 
es'a. Role główne kreują: Nor- 
Paulina Star- 
Ken: 


man Kerry, 
ke, Marion Nixon 1 
neth Harlan. 


Scena z filmu „Zdrada* w głównej”roli Jack Trevor. Scena z filmu „Zdrada“. 

Kiedy mężczyzna milczeć musi. Film 
wydarty z tajemnic pożycia najpiękniej- 
szych kobiet i najprzystojniojszych męż- 


prezesa  Uniwersalu Carla Laem- 
le'go, obraz ten będzie epokowym 
w najnowszej produkcji inematograficz- 


Dr. Bess3lsverwandlung. Polski tytuł 
nieustalony). Dramat na tle przeżyć ofi- 
cera niemieckiego, uczestnika wojny 


nej. Obsadę stanowią Mary Philbin, 
Belle Bennet, Jean Hersholt 
i najprawdopobnej Norman Kerry. 
Od Tołstoja do Lenina. Wielki film 
rosyjski. Pamiętniki Kiereńskiego. 


światowej, w niewoli francuskiej, 

Spowiedź szesnastoletniej. Film osnu- 
ty na tle głośnego procesu, który toczył 
się niedawno przed trybunałem berliń- 
skim. 


czyzn. Akcja fiilmu toczy się w Paryżu, 
na Riwierze i w Afryce. 


w 


Scena z filmu „Białe Niewolnice". 


Emil Jannings. 


s 
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